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11Za symboliczny początek II woj-
ny światowej uznaje się godz.

4.45 r., kiedy niemiecki pancernik szkol-
ny „Schleswig-Holstein”, który kilka dni
wcześniej wpłynął do portu w Wolnym
Mieście Gdańsku z kurtuazyjną wizytą,
rozpoczął ostrzał Westerplatte. 

O godz. 4.40 Luftwaffe zbombardo-
wała Wieluń – liczbę ofiar szacuje się na
ok. 1 200 cywilów. 

Prezydent RP Ignacy Mościcki wydaje
rozporządzenie o wprowadzeniu na te-
renie całej Polski stanu wojennego oraz
odezwę wzywającą do obrony kraju. 

Dowódca niemieckich wojsk lądo-
wych gen. Walther Brauchitsch, w ob-
wieszczeniu do Polaków, nakazuje bez-
warunkowe stosowanie się do zarządzeń
niemieckiej administracji wojskowej
i zapewnia, że wojska niemieckie będą
przestrzegać postanowień prawa mię-

dzynarodowego. Reichstag przyjmuje
„zasadniczą ustawę państwową o wcie-
leniu Gdańska do Rzeszy Niemieckiej”. 

W Gdańsku pocztowcy bronią Pocz-
ty Polskiej, zaatakowanej równocześnie
z ostrzałem Wester-
platte. Po czterna-
stu godzinach bez-
ustannej walki, po
podpaleniu budyn-
ku przez Niemców,
obrońcy kapitulują.
Wzięci do niewoli,
po miesiącu zostali
rozstrzelani. 

Bitwa pod
Mokrą, w oko-
licach Często-
chowy – Wo-
łyńska Bryga-
da Kawalerii
z Grupy Opera-
cyjnej „Piotr-
ków”, dowodzo-
na przez płk. Juliana Filipowicza, od-
pierała ataki 4DPanc gen. Reinhard-
ta, która straciła ok. 100 czołgów. 

Bój pod Krojantami – pierwsza
podczas II wojny światowej polska
szarża kawaleryjska 18 Pułku Ułanów
Pomorskich z Grudziądza, dowodzo-
nego przez płk. Kazimierza Mastalerza,
na niemieckie oddziały 20DZmot. Pro-
paganda hitlerowska stworzyła opo-
wieść o ułanach szarżujących na czołgi. 

22Armia „Kraków” pod dowódz-
twem gen. Antoniego Szyllin-

ga rozpoczęła – w związku z groźbą
oskrzydlenia – działania odwrotowe. 

Do obozu w Stutthofie przybył
pierwszy transport 150 Polaków aresz-
towanych na terenie Wolnego Miasta
Gdańska. 

W Warszawie obradowały Sejm i Se-
nat RP. Premier Felicjan Sławoj-Skład-
kowski złożył oświadczenie: Zostaliśmy
zaatakowani, więc walczymy.... Rząd sta-
je do dyspozycji Naczelnego Wodza z nie-

złomną wolą pokonania każdej przeszko-
dy, stojącej w poprzek jego woli w dziele
obrony Państwa. Jesteśmy spokojni –
spokojni o losy Narodu i Państwa. Narzu-
coną nam wojnę wygramy, bo nauczył
nas Józef Piłsudski, jak się zdobywa nie-
podległość i jak się jej broni. 

Podczas obrad brytyjskiej Izby Gmin
podnoszono, że nie tylko interes, ale
i honor Wielkiej Brytanii wymaga wy-
stąpienia po stronie polskiej. 

33W Warszawie wiwatowano pod
ambasadami Francji i Wlk. Brytanii

na wieść o wypowiedzeniu przez te kraje
wojny III Rzeszy. Na balkonie ambasady
brytyjskiej, obok ambasadora sir Howarda
W. Kennarda, pojawił się minister Józef
Beck, który stwierdził: Mogę tylko jedno po-
wiedzieć – jesteśmy w dobrym towarzystwie. 

Państwo polskie nie zgodziło się na pokojowe ułożenie
stosunków, tak jak sobie tego życzyłem, i odwołało się do
oręża. Niemcy zamieszkali w Polsce są prześladowani, sto-
suje się wobec nich krwawy terror i wyrzuca z ich domów.
Szereg wypadków pogwałcenia granicy, których nie może
tolerować wielkie mocarstwo, świadczy o tym, że Polska
nie zamierza już uszanować granic Rzeszy. Aby położyć
kres temu obłędowi, nie mam innego wyboru, jak odpo-

wiedzieć siłą na siłę – z przemówienia Adolfa Hitlera do
armii niemieckiej, Berlin, 1 września 1939 r. 

Józef Stalin głęboko, osobiście nienawidził Polaków, po
części z powodu przegranej bolszewików w 1920 r., i było
to istotnym czynnikiem w decyzji o zawarciu paktu z hitle-
rowskimi Niemcami i dokonaniu w 1939 r. rozbioru Polski
– brytyjski historyk Antony Beevor w wywiadzie dla 
PAP, 2023 r. 
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Wieluƒ, wrzesieƒ 1939 r.
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Do Częstochowy wkroczyły oddzia-
ły Wehrmachtu. Tego dnia miasto było
spokojne i nie było żadnych trudności
z ludnością cywilną... Podczas zajmowa-
nia miasta 3 września nie napotkaliśmy
jakiegokolwiek polskiego oporu. Nie na-
tknęliśmy się też na żadne polskie regu-
larne jednostki wojskowe – mówił po la-
tach jeden z żołnierzy niemieckich. 

W Bydgoszczy oddziały WP zostały
ostrzelane przez miejscowych Niemców.
Dywersja została stłumiona przez od-
działy 15DP, wspierane przez cywilnych
ochotników. Hitlerowska propaganda
nazwała ten incydent „krwawą niedzie-
lą” i opisywała jako krwawy mord na
bezbronnej ludności niemieckiej, co by-
ło pretekstem do masowych egzekucji
polskich mieszkańców miasta, po jego
zajęciu przez Wehrmacht (5 września). 

Armia „Pomorze”, pod dowództwem
gen. Władysława Bortnowskiego, ponosi
porażkę w walkach w Borach Tucholskich. 

Pod Węgierską Górką kompania for-
teczna, dowodzona przez kpt. Tadeusza
Semika, odpiera ataki 7DP, umożliwiając
Armii „Kraków” wykonanie manewru
odwrotowego. 

Armia „Modlin”, dowodzona przez gen.
Emila Karola Przedrzymirskiego-Kruko-
wicza, broni północy kraju. 

Żołnierze Samodzielnej Grupy Opera-
cyjnej „Narew” dokonali wypadu rozpozna-
wczego na tereny Prus Wschodnich. Rzecz-
nik rządu polskiego oświadczył o godz.
22.45 korespondentom zagranicznym: Pol-
skie jednostki kawaleryjskie przedarły się
przez linię niemieckich oddziałów pancer-
nych i znajdują się w Prusach Wschodnich
na niemieckiej ziemi. Wehrmacht wydał
komunikat o wyparciu polskich oddziałów. 

Niemcy zwrócili się do rządu sowiec-
kiego z prośbą o rozważenie możliwości
wkroczenia Armii Czerwonej do Polski. 

Heinrich Himmler wydał rozkaz
o pozbawianiu życia cywilów, którzy
z bronią w ręku występują przeciwko
Niemcom, a Reinhard Heydrich nakazał
stosowanie wobec Polaków „specjalne-
go traktowania”. 

44„Krwawy poniedziałek” w Czę-
stochowie – w masowych egze-

kucjach śmierć poniosło od 227 do 500
Polaków i Żydów. 

Luftwaffe zbombardowała Sulejów –
w nalocie zginęło ok. 700 osób, a miasto
zostało zniszczone w 70%. Ludzie stło-
czeni w piwnicy mego domu krzyczeli.
Niektórzy byli ranni. Widziałam ...ucieka-
jących w stronę lasu rannych, matki nio-
sące zabite dzieci, ludzi opętanych stra-
chem wchodzących do rzeki (wspomnie-
nia Marcjanny Leskiej w: Ewa Myślińska,
„Bombardowania Sulejowa przez lotnic-
two hitlerowskie we wspomnieniach
mieszkańców”). 

Z Warszawy wyruszył transport zło-
tych depozytów z Banku Polskiego. 

Oddziały Ar-
mii „Modlin” prze-
grywają bitwę 
pod Mławą. 

W wyniku prze-
grupowania czę-
ści polskich sił
utworzono Armię
„Lublin” (dowód-
ca gen. Tadeusz
Piskor) w celu
obrony linii Wisły
na południe od
Warszawy i zabez-
pieczenia prze-
prawy wycofują-
cych się na połu-
dniowy-wschód
wojsk polskich. 

W Warszawie powstają robotnicze od-
działy obrony stolicy Polski oraz Stołeczny
Komitet Samopomocy Społecznej. 

Niemcy dokonują kolejnych mor-
dów, m.in. w Katowicach rozstrzelano
250 osób – powstańców śląskich, harce-
rzy, w Opatowcu – wziętych do niewoli
polskich jeńców. 

55Klęski wycofujących się oddzia-
łów Armii „Łódź” i odwodowej Ar-

mii „Prusy” pod Piotrkowem Trybunalskim
otwierają Niemcom drogę na Warszawę. 

Marszałek Edward Rydz-Śmigły wy-
dał rozkaz wycofania się oddziałów pol-
skich na linię Wisły i Sanu w celu utwo-
rzenia tam „nowej ciągłej linii frontu”. 

Gen. Walter von Brauchitsch rozka-
zał organizowanie na ziemiach polskich
„sądów wyjątkowych” i stosowanie
w nich niemieckiego prawa karnego. 

66Niemcy zajęli Kraków, który
wcześniej został ogłoszony mia-

stem otwartym. Gen. Werner Kienitz,
wraz z komendantem miasta, złożył
wieniec przy sarkofagu Józefa Piłsud-
skiego na Wawelu, wypełniając osobisty
rozkaz Adolfa Hitlera. 

13 Kresowa Dywizja Piechoty płk.
Władysława Zubosza-Kalińskiego ulega
siłom XVI Korpusu Pancernego w okoli-
cach Tomaszowa Mazowieckiego, co
otwiera drogę na Warszawę z południo-
wego zachodu. 

Z przeformowania armii „Karpaty”
i części armii „Kraków” powstaje armia
„Małopolska” (dowódca: gen. Antoni
Szylling). 

Bp Carl Maria Splett zakazał w die-
cezji gdańskiej odprawiania nabożeństw
w języku polskim. 

77Warszawę opuszczają: prezydent
RP, rząd oraz członkowie przed-

stawicielstw dyplomatycznych. Naczel-
ny Wódz, marszałek Edward Rydz-Śmi-
gły przenosi swoją kwaterę do Brześcia
nad Bugiem. 

Szef propagandy Sztabu Naczelnego
Wodza ppłk Roman Umiastowski we-
zwał, w komunikacie radiowym, wszyst-
kich niezmobilizowanych, zdolnych do
służby wojskowej mężczyzn do opusz-
czenia Warszawy i udania się na
wschód. Apel ten wywołał panikę, ty-
siące osób zaczęło opuszczać miasto.
Umiastowski został natychmiast odwo-
łany ze stanowiska i zastąpiony przez
ppłk. Wacława Lipińskiego. 

Kapituluje załoga Westerplatte, do-
wodzona przez mjr. Henryka Sucharskie-
go. Biliście się dzielnie – powiedział gen.
Friedrich-Georg Eberhardt do mjr. Su-
charskiego. Niemiecki „Illustrierter Be-
obachter” określił obronę Westerplatte
jako „kleines Verdun” („małe Verdun“). 

Naczelna Rada Wojenna Francji pod-
jęła decyzję o niewysyłaniu do Polski
jednostek lotniczych. Rząd Wlk. Brytanii
przyznał Polsce kredyt w wysokości
5 mln funtów szterlingów, a rząd francu-
ski – 600 mln franków. 

Kapitulacja Twierdzy Modlin.
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Rozpoczęła działalność Sekcja Pol-
ska BBC. W pierwszej audycji nadano
orędzie premiera Neville’a Chamberlaina
do narodu polskiego. 

Reinhard Heydrich, szef Głównego
Urzędu Bezpieczeństwa Rzeszy, nakazał
m.in: Kierownicza warstwa ludności
w Polsce winna być możliwie najskutecz-
niej unieszkodliwiona i... wysłana do nie-
mieckich obozów koncentracyjnych. 

88Gen. Walerian Czuma, dowódca
obrony Warszawy, wydał rozkaz:

Wódz Naczelny powierzył nam obronę
stolicy. Żąda on, by o mury Warszawy
rozbił się napór wroga... Objęliśmy pozy-
cję, z której nie ma zejścia. W komenta-
rzu radiowym do tego rozkazu, ppłk Wa-
cław Lipiński powiedział m.in.: Rozkaz
gen. Czumy... oznacza, że Warszawa bę-
dzie broniona do ostatniego tchu... Nikt
nie powinien ruszać się z miejsca, gdzie go
obrona stolicy zastanie. Opuszczenie
Warszawy w takiej chwili będzie uważane
za tchórzostwo. 

Gen. Juliusz Rómmel staje na czele
nowo sformowanej Armii „Warszawa“. 

Janów Lubelski – w bombardowa-
niach ginie ok. 350 osób cywilnych.
O godz. 11.30 rozpoczyna się uroczysta
suma. Kościół przepełniony ludźmi...
I nagle spadają bomby na miasto... Wo-
kół zabici, zgliszcza domów i sterczące ki-
kuty kominów – wspominał ks. Czesław
Dmochowski. 

Początek dwudniowej bitwy pod 
Iłżą, w której trzy polskie dywizje ze
składu odwodowej Armii „Prusy“ zosta-
ły rozbite. 

Pod Ciepielowem oddział Wehrmach-
tu dokonał mordu na ponad 450 wzię-
tych do niewoli żołnierzach WP. 

Władze okupacyjne Gdańska likwi-
dują w mieście wszystkie szkoły polskie. 

99Początek bitwy nad Bzurą,
w której uczestniczyły armie

„Poznań“ i „Pomorze“, dowodzone przez
gen. Tadeusza Kutrzebę. 

Odparcie niemieckiego ataku na
Warszawę w rejonie Woli i Ochoty. 

Naczelne Dowództwo WP powołuje
Samodzielną Grupę Operacyjną „Pole-
sie“ pod dowództwem gen. Franciszka
Kleeberga. 

Prezydent Warszawy Stefan Sta-
rzyński zwrócił się do warszawiaków
w przemówieniu radiowym: Obywate-
le!... Barbarzyńskimi metodami Niemcy
usiłują zniszczyć i spalić stolicę, wynisz-

czyć ludność cywilną... Ataki muszą być
odparte... Zwyciężyć musimy! 

Wiaczesław Mołotow, sowiecki ko-
misarz spraw zagranicznych, złożył nie-
mieckiemu ambasadorowi w Moskwie,
von der Schulenburgowi, przedwczesne
gratulacje z okazji zdobycia przez Wehr-
macht Warszawy i obiecał bliską inter-
wencję Związku Sowieckiego. 

Ambasador von der Schulenburg po-
wiadomił Berlin, że według Mołotowa:
rząd sowiecki ma
zamiar w związku
z dalszym posuwa-
niem się wojsk nie-
mieckich oświad-
czyć, że Polska się
rozpadła i że wo-
bec tego stało 
się konieczne, aby
Związek Sowiecki
przyszedł z pomo-
cą „zagrożonym“
przez Niemcy Uk-
raińcom i Białorusi-
nom. Taki argu-
ment nada inter-
wencji Związku So-
wieckiego pozory słuszności wobec mas. 

1100Zakończenie walk nad rzeką
Wizną, zwanych polskimi

Termopilami – ok. 700 żołnierzy pod do-
wództwem kpt. Władysława Raginisa
odpierało przez dwie doby ataki przewa-
żających sił niemieckich. 

Naczelny Wódz podejmuje decyzję
o utworzeniu Frontu Południowego
i Północnego. 

Hitler proponuje rządowi litewskie-
mu przyłączenie się do agresji na Polskę,
w zamian za oddanie Litwie Wilna. 

1111Kontratakujące wojska armii
gen. Kutrzeby odzyskują Ło-

wicz, co wstrzymuje natarcie Niemców
w kierunku Warszawy i Modlina. W od-
wecie za obronę Mogilna Wehrmacht
morduje ponad 100 jego polskich miesz-
kańców. 

Powołano Samodzielną Grupę Ope-
racyjną Kawalerii pod dowództwem gen.
Władysława Andersa, podporządkowa-
ną dowódcy Armii „Warszawa“. 

Sztab Naczelnego Wodza opuszcza
zagrożony Brześć nad Bugiem i udaje się
do Włodzimierza Wołyńskiego. 

Ambasador Francji w Polsce Leon
Noël depeszował do Paryża: Na terenach
ukraińskich... rozmaici agenci rozpo-

wszechniają pogłoski o tajnym porozu-
mieniu między Niemcami a ZSRS, na mo-
cy którego oddziały niemieckie nie prze-
kroczą Bugu, pozostawiając wojskom so-
wieckim całą resztę Polski. Wiadomość
ta, jak i inne niepokojące sygnały zosta-
ły zignorowane przez władze Polski. 

W Paryżu francuska Polonia demon-
strowała pod polską ambasadą, domaga-
jąc się udzielenia Polsce pomocy milita-
rnej. 

1122Pierwsze posiedzenie brytyj-
sko-francuskiej Najwyższej

Rady Wojennej w Abbeville, z udziałem
premierów Chamberlaina i Daladiera, na
którym podjęto decyzję o niepodejmo-
waniu działań wojennych przeciwko
Niemcom na froncie zachodnim, przesą-
dzając tym samym o losie Polski. Gen.
Alfred Jodl, były szef niemieckiego szta-
bu generalnego, podczas procesu w No-
rymberdze, 4 czerwca 1946 r., powie-
dział: W roku 1939 byliśmy oczywiście
w stanie zniszczyć samotną Polskę, ale ni-
gdy nie było w naszych możliwościach,
ani w 1938 r., ani w 1939, odparcie kon-
centrycznego ataku sojuszników. I jeżeli
nie przegraliśmy już w 1939 roku, to tylko
dlatego, że w czasie kampanii polskiej
mniej więcej 110 francuskich i brytyjskich
dywizji zachowało się kompletnie biernie,
mając za przeciwnika jedynie 23 niemiec-
kie dywizje. 

W Szczucinie żołnierze niemieckiej
8DP zamordowali ok. 40 jeńców wojen-
nych oraz 30 cywilów zgromadzonych
w punkcie zbornym jeńców oraz uchodź-
ców. Zamordowano również 25 Żydów,
którym nakazano wcześniej pogrzebanie
ofiar masakry. 

W Oławie, w pociągu specjalnym,
odbywa się narada Hitlera z gen. Wilhel-
mem Keitlem, Joachimem von Ribben-

Pogorzelisko po bitwie nad Bzurà.
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tropem i adm. Wilhelmem Canarisem.
Gen. Franz Halder, szef Sztabu General-
nego Wojsk Lądowych, odnotował: Hi-
tler za cenę zaprzestania działań wojen-
nych przez państwa alianckie gotów jest
ograniczyć zdobycze terytorialne Trzeciej
Rzeszy w Polsce. 

Francuzi przekazali władzom polskim
obóz wojskowy w Coëtquidan, w któ-
rym rozpoczęło się formowanie polskich
jednostek. 

1133Litwa odrzuca niemiecką
propozycję przyłączenia się

do agresji na Polskę. 
W Zambrowie, w nocy z 13 na 14

września, na placu koszarowym, gdzie
znajdował się punkt zborny jeńców,
w wyniku chaotycznej strzelaniny ginie
ok. 200 żołnierzy polskich, a 100 jest
rannych. 

Do obozu koncentracyjnego w Da-
chau trafia pierwszy polski duchowny,
ks. Teodor Dymek z diecezji gnieźnień-
skiej. 

Władze okupacyjne zarządzają ozna-
kowanie sklepów żydowskich napisem:
„Judisches Geschäft“. 

1144Zajęcie Gdyni przez Niemców.
Trwają walki o Kępę Oksywską. 

Początek zmasowanej sowieckiej ak-
cji przerzucania przez granicę do Polski
grup specjalnych NKWD. 

Niemiecki XIX Korpus gen. Heinza
Guderiana dociera do Brześcia nad Bu-
giem. Rozpoczynają się trzydniowe wal-
ki o dawną twierdzę. Polską obroną do-
wodzi gen. Konstanty Plisowski. 

Mołotow oświadcza ambasadorowi
von der Schulenburgowi: Armia Czerwo-
na osiągnęła stan gotowości bojowej
i wkroczy do Polski. 

W moskiewskiej „Prawdzie“ ukazał
się artykuł pt. „O wewnętrznych przy-
czynach klęski Polski w wojnie“, którymi
miały być m.in. ucisk narodowy i kolo-
nialna eksploatacja obszarów pod pano-
waniem „pańskiej Polski“, stosującej
ekspedycje i sądy polowe. 

1155Rozpoczyna się oblężenie
stolicy, połączone z intensyw-

nymi bombardowaniami i ostrzałem
ciężkiej artylerii. 

ORP „Orzeł“, po wpłynięciu do
portu w Tallinie, aby wyokrętować
chorego dowódcę, zostaje interno-
wany pod naciskiem Niemców. 

Naczelny Wódz przenosi swoją
kwaterę z Włodzimierza Wołyńskie-
go do Kołomyi, niedaleko granicy
z Rumunią. 

Ławrientij Beria, sowiecki komi-
sarz spraw wewnętrznych, wydaje
„Dyrektywę“ określającą zadania
NKWD na zajmowanym terytorium
Polski. 

1166W walkach pod Socha-
czewem bateria 17 Pułku

Artylerii Lekkiej zatrzymuje natarcie
niemieckiej 4DPanc, w tym elitarne-
go pułku SS Leibstandarte Adolf 
Hitler. 

Niemieckie samoloty zrzucają
nad Warszawą ulotki wzywające do
poddania miasta. 

Mołotow informuje ambasadora
niemieckiego w Moskwie: Jutro lub
pojutrze Armia Czerwona znajdzie się

na terytorium Polski. 

1177Agresja sowiecka na Polskę.
Oddziały Armii Czerwonej

napotykają opór jednostek Korpusu
Ochrony Pogranicza i Wojska Polskiego. 

Szef Sztabu Naczelnego Wodza gen.
Wacław Stachiewicz wspominał, że 
atak Armii Czerwonej był: zupełnym 
zaskoczeniem tak dla Naczelnego Do-
wództwa, jak i rządu. Wprawdzie... na-
pływały wiadomości o koncentracji 
wojsk sowieckich nad granicą, jednak 

było to uważane za naturalne następstwo
zbliżania się wojny do wschodnich granic
Polski. 

Prezydent RP Ignacy Mościcki wydał
w Kosowie Huculskim orędzie do Naro-
du Polskiego: Obywatele!... nasz sąsiad
wschodni najechał nasze ziemie, gwałcąc
obowiązujące umowy i odwieczne zasady
moralności... Na każdego z was spada
dzisiaj obowiązek czuwania nad hono-
rem Naszego Narodu w najcięższych wa-
runkach. 

Radiostacja Naczelnego Wodza
nadała wieczorem dyrektywę: Sowiety
wkroczyły. Nakazuję ogólne wycofa-
nie na Rumunię i Węgry najkrótszymi 
drogami. Z bolszewikami nie walczyć,
chyba w razie natarcia z ich strony 
albo próby rozbrojenia oddziałów. Zada-
nie Warszawy i miast, które miały się 
bronić przed Niemcami – bez zmian. 
Miasta, do których podejdą bolszewicy,
powinny z nimi pertraktować w spra-
wie wyjścia garnizonów do Węgier lub
Rumunii. 

Sowieci kolportują odezwę do-
wódcy Frontu Ukraińskiego Siemiona 
Timoszenko do żołnierzy polskich: 
Bijcie oficerów i generałów. Nie podpo-
rządkowujcie się rozkazom waszych ofi-
cerów. Pędźcie ich z waszej ziemi... Tylko
Armia Czerwona wyzwoli naród polski
z nieszczęsnej wojny... to wasz jedyny
przyjaciel.

Wojsko rosyjskie wkracza do Polski.

˚o∏nierze niemieccy i rosyjscy przed defiladà w BrzeÊciu.
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Z dyrektywy Hitlera: wobec agresji
ZSRR nie przekraczać linii Białystok-
Brześć oraz rzeki Bug i linii Włodzimierz
Wołyński-Lwów. 

Niemcy zajmują Brześć nad Bugiem,
po opuszczeniu go przez polską załogę,
której udało się wymknąć z okrążenia
i połączyć z wojskami Grupy Operacyj-
nej „Polesie“ gen. Franciszka Kleeberga. 

10 Brygada Kawalerii gen. Maczka,
po trzydniowych walkach pod Lwowem
z 1 Dywizją Górską, przemieszcza się,
zgodnie z rozkazem Naczelnego Wodza,
w kierunku granicy węgierskiej. 

Początek pierwszej bitwy pod Toma-
szowem Lubelskim (do 20 września),
drugiej po bitwie nad Bzurą największej
batalii w kampanii wrześniowej. Celem
sił polskich dowodzonych przez gen. Ta-
deusza Piskora było przebicie się w kie-
runku Lwowa i granicy rumuńskiej. 

1188W nocy z 17 na 18 września
Rzeczypospolitą opuścili:

prezydent Ignacy Mościcki, minister
spraw zagranicznych Józef Beck, premier
Felicjan Sławoj-Składkowski i Wódz Na-
czelny marszałek Edward Rydz-Śmigły.
Przez most graniczny w Kutach nad Cze-
remoszem wjechali do Rumunii, gdzie
zostali internowani. Wodza Naczelnego
oskarżano o ucieczkę i porzucenie wal-
czącej armii polskiej. 

W „Osservatore Romano“ opubliko-
wano tekst potępiający agresję sowiec-
ką na Polskę: Polska nie może zginąć.
Mówi się powszechnie, że narody, które
się nie bronią, nie są warte bytu. Jeszcze
większą prawdą jest że narody, które się
bronią, mają prawo do bytu. Polska za-
sługuje podwójnie na życie, skoro się bro-
ni na dwóch frontach.

Na terenach zajmowanych przez So-
wietów formują się samorzutnie oddzia-
ły Straży Obywatelskiej. Pierwsze przy-
padki samosądów ukraińskich. 

1199Koniec walk o Kępę Oksywską.
Dowódca Lądowej Obrony Wy-

brzeża płk Stanisław Dąbek, nie chcąc
iść do niewoli, popełnia samobójstwo. 

Sowieci zajmują Wilno, które nie
zdołało nawet zorganizować obrony. 

Adolf Hitler, przemawiając w Dwo-
rze Artusa w Gdańsku, powiedział: Pol-
ska już nigdy nie powstanie w przedwo-
jennych granicach państwowych. 

Rumuni informują Trzecią Rzeszę
o internowaniu na swym terytorium
najwyższych władz RP. 

2200Klęska wojsk gen. Tadeusza
Piskora w pierwszej bitwie

pod Tomaszowem Lubelskim. 
Początek obrony Grodna przed So-

wietami. W walkach biorą udział m.in.
harcerze. 

Rozpoczyna się druga bitwa o Toma-
szów Lubelski. Celem wojsk Frontu Pół-
nocnego dowodzonych przez gen. Stefa-
na Dąb-Biernackiego jest – podobnie jak
w przypadku wojsk gen. Piskora – prze-
bicie się w kierunku Lwowa i granicy ru-
muńskiej. 

Ostatni rozkaz do żołnierzy Naczel-
ny Wódz zakończył słowami: Położenie
się zmieni, wojna jeszcze trwa. Będziecie
jeszcze bić się o Polskę i wrócicie do Pol-
ski, przynosząc Jej zwycięstwo. 

Z meldunku Ła-
wrientija Canawy,
ludowego komisa-
rza spraw wewnę-
trznych Białorus-
kiej SRR, dla Ław-
rientija Berii: Obóz
w Kozielsku uru-
chomiony i przyj-
muje jeńców, ogó-
łem do 10 000 lu-
dzi. Pierwsza partia
jeńców z BSRR
w ilości 217 ludzi
została wysłana do
Kozielska ze stacji
Żłobin, przygoto-
wuje się do wysyłki
jeszcze 500. 

2211Po dwudniowych walkach
kończy się obrona Grodna.

W zemście Sowieci dokonali zbiorowych
mordów na ludności polskiej i jeńcach
wojennych. 

Z rozkazu naczelnego dowódcy nie-
mieckich wojsk lądowych: Specjalne
grupy operacyjne SS oraz Sipo i SD zosta-
ją upoważnione w Polsce do realizacji za-
dań narodowo-politycznych, tj. do mor-
dowania polskiego elementu przywód-
czego (inteligencji). 

Reinhard Heydrich nakazuje tworze-
nie na terytorium okupowanego kraju
gett dla ludności żydowskiej. 

2222W bitwie pod Krasnobrodem
25 Pułk Ułanów Wielkopol-

skich ze składu Nowogródzkiej Brygady
Kawalerii gen. Władysława Andersa wziął
do niewoli ok. 100 jeńców niemieckich,
w tym oficerów ze sztabu 8DP. 

W boju pod Kodziowcami nad Czar-
ną Hańczą 101 pułk ułanów przebił się
przez oddziały pancerne Armii Czerwo-
nej i dotarł do granicy z Litwą. 

Podano informację, że na terenie Ru-
munii zostało internowanych ponad 
20 tys. polskich oficerów i żołnierzy. 

W Ostaszkowie władze sowieckie two-
rzą obóz dla polskich jeńców wojennych. 

W Brześciu nad Bugiem odbyła się
defilada niemiecko-sowiecka. Stalin po-
wiedział, że: przyjaźń niemiecko-sowiec-
ka przypieczętowana została krwią. 

Gen. Władysław Langner, dowódca
Okręgu Korpusu VI we Lwowie, poddał
miasto Armii Czerwonej. W rozkazie 
do żołnierzy napisał m.in.: Przez 10 dni
załoga miasta Lwowa odpierała skutecz-

nie natarcia niemieckie... Gdy teraz na
rozkaz Żołnierze Obrony schodzą ze
swych pozycji, muszą wiedzieć, że nie
poddajemy się w walce Niemcom, żeśmy
im się oparli, że ustępujemy Lwów 
wojskom Sowietów, z którymi nie wal-
czyliśmy i z którymi walczyć nam nie ka-
zano. 

Niemcy przekazują Sowietom Biały-
stok. Orkiestra grała „Deutschland,
Deutschland über alles“... flaga ze swa-
styką zaczęła się opuszczać. Do masztu
podszedł oficer sowiecki i założył... czer-
woną flagę z sierpem i młotem (relacja
M. Czajkowskiego w W. Śleszyński,
„Okupacja sowiecka na Białostocczyź-
nie w latach 1939-1941. Propaganda
i indoktrynacja“, Białystok 2001). 

2233Kapitulacja wojsk Frontu
Północnego w drugiej bitwie

pod Tomaszowem Lubelskim. 

Przedstawiciele rzàdu niemieckiego i rosyjskiego ustalajà rozbiór Polski.
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Przemówienie radiowe do mieszkań-
ców stolicy wygłosił prezydent miasta
Stefan Starzyński: Chciałem, by Warsza-
wa była wielka. Wierzyłem, że wielką bę-
dzie... I Warszawa jest wielka... Gdy teraz
do was mówię, widzę ją przez okno 
w całej wielkości i chwale, otoczoną kłę-
bami dymu, rozczerwienioną płomienia-
mi ognia, wspaniałą, niezniszczalną,
wielką, walczącą Warszawę... Dziś War-
szawa broniąca honoru Polski jest
u szczytu swej wielkości i chwały. 

2244W oblężonej Warszawie
przestają działać filtry. Bra-

kuje wody pitnej. 

2255Warszawiacy nazwali ten
dzień „czarnym poniedział-

kiem“ lub „lanym poniedziałkiem“.
W 11-godzinnym nalocie na Warszawę
uczestniczyło ponad 400 samolotów,
zrzucono 630 ton bomb burzących i za-
palających. Zginęło ok. 10 tys. osób,
a 35 tys. zostało rannych. Włoski kore-
spondent wojenny napisał: Lotnictwo

obrzucało bombami i ostrzeliwało z kara-
binów maszynowych barykady na uli-
cach. Zdarzyło się po raz pierwszy w hi-
storii wojen, że samoloty walczyły z bary-
kadami. 

Ruszają pierwsze transporty z pol-
skimi robotnikami do pracy przymuso-
wej na terenie III Rzeszy. 

2266Zapada decyzja o kapitulacji
Warszawy. 

Z rozkazu Naczelnego Wodza do
gen. Rómmla: Dziękuję Panu Generałowi
oraz wszystkim podległym mu oficerom

i żołnierzom za bohaterską obronę War-
szawy. Warszawa winna się bronić tak
długo, jak starczy zapasów żywności
i amunicji. 

„Prawda“ podała, powołując się na
informacje dowództwa Armii Czerwo-
nej, że do niewoli sowieckiej trafiło 180
tys. żołnierzy polskich, w tym 12 gene-
rałów i 8 tys. oficerów, oraz że rozbrojo-
no: na wschód od Włodawy – 25 tys.
żołnierzy, w rejonie Kobrynia – 1 tys.,
w okolicach Chełma – 8 tys. 

2277Gen. Walerian Czuma wydał
rozkaz o zaprzestaniu walk

w Warszawie. 
W stolicy została utworzona Służba

Zwycięstwu Polski Na jej czele stanął
gen. Michał Karaszewicz-Tokarzewski
„Torwid“. 

2288Pod Szackiem rozpoczęła się
dwudniowa bitwa pomiędzy

oddziałami KOP pod dowództwem gen.
Wilhelma Orlik-Rückemanna a wojska-
mi sowieckimi. 

W Warszawie,
o godz. 13.15,
gen. Tadeusz Ku-
trzeba i gen. Johan-
nes Blaskowitz
podpisali kapitu-
lację Warszawy.
W obronie stoli-
cy zginęło ok. 20
tys. mieszkań-
ców oraz 6 tys.
żołnierzy. Znisz-
czeniu uległo ok.
20% zabudowy. 

Przemyśl, zdo-
byty przez Wehr-
macht, zostaje po-
dzielony na część
niemiecką i so-
wiecką. Granica

biegła wzdłuż płynącego przez miasto
Sanu. 

W Dobiegniewie powstaje obóz je-
niecki dla polskich oficerów wziętych do
niewoli we wrześniu 1939 r. (Oflag II C
Woldenberg). 

Gen. Władysław Sikorski obejmuje
obowiązki dowódcy formowanych we
Francji oddziałów polskich. 

W Moskwie został podpisany traktat
o granicach i przyjaźni pomiędzy III Rze-
szą a ZSRR, wraz z tajnym protokołem
ustanawiającym granice między obu
państwami. Deklaracja obydwu rządów

stwierdzała, że podział Polski stanowi
fundament długotrwałego pokoju w Eu-
ropie. 

2299Sowieci wywieźli do Sum bli-
sko 1,5 tys. wziętych do nie-

woli oficerów polskich.
W Warszawie ukazała się odezwa

„Do obywateli stolicy“ dowódcy Armii
„Warszawa“ gen. Juliusza Rómmla:
W związku z ogólnym położeniem wojen-
nym na ziemiach polskich, nie dają-
cym nadziei na jakąkolwiek pomoc czy
odsiecz z zewnątrz oraz w związku z nie-
możliwością dalszej obrony stolicy z po-
wodu braku wody, żywności i amunicji –
zdecydowałem rozpoczęcie rokowań
z dowództwem wojsk niemieckich...
W wyniku podpisanej kapitulacji począw-

szy od godz. 12-ej dnia 29 września woj-
ska niemieckie mogą rozpocząć wkracza-
nie do Warszawy. 

Prezydent RP Ignacy Mościcki podpi-
sał w Bicaz, w Rumunii, antydatowaną
na 17 września, rezygnację z urzędu,
wyznaczając na swego następcę Włady-
sława Raczkiewicza. 

30Zwycięskie walki SGO „Pole-
sie“ gen. Franciszka Kleeber-

ga z wojskami sowieckimi pod Jabłonią
i Milanowem. 

W Paryżu został zaprzysiężony pre-
zydent Władysław Raczkiewicz, który

A wojska rosyjskiego na ziemiach polskich coraz wi´cej.

Ksiàêka przedstawiajàca wspomnienia doros∏ych 

i dzieci z terenów zaj´tych przez Rosjan.
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powołał na stanowiska: premiera, mini-
stra spraw wojskowych i ministra spraw
wewnętrznych gen. Władysława Euge-
niusza Sikorskiego. 

W Watykanie papież Pius XII 
wygłosił do Polaków orędzie, o którym
Ambasador Polski przy Watykanie 
Kazimierz Papée napisał: Blada, arcy-
blada mowa. Przemówienie papieża 
zawiodło nawet skromne nadzieje. 
Podkreśla wprawdzie chwałę oręża 
polskiego i wypowiada troskę o kato-
licyzm w Polsce, nie zawiera jednak 
ani potępienia napaści, ani napiętno-
wania sojuszu bolszewicko-hitlerow-
skiego. 

Kapitulacja Warszawy.

SSymbolicznym koƒcem wojny obronnej, trwajàcej 
35 dni, by∏a przegrana bitwa pod Kockiem. 6 paê-
dziernika 1939 r., o godz. 11, przed Pa∏acem Jab∏o-

nowskich w Kocku gen. Franciszek Kleeberg z∏o˝y∏ kapitulacj´
na r´ce gen. Gustava von Wietersheima. 

W czasie kampanii
wrzeÊniowej poleg∏o bli-
sko 66 tys. polskich ˝o∏-
nierzy, a blisko 700 tys.
trafi∏o do niewoli. Polska
zosta∏a podzielona na stre-
fy okupacyjne. ZSRR za-
garnà∏ terytoria o powierz-
chni 190 tys. km2, zamie-
szkiwane przez 13 mln
osób. Niemcy zaj´li ob-
szar równy 186 km2, 
z 22 mln mieszkaƒców. 

W wydanej, w grud-
niu 1939 r., przez S∏u˝b´
Zwyci´stwu Polski bro-
szurze zatytu∏owanej

„Czy wrzesieƒ 1939 r. okry∏ nies∏awà naród polski?“ p∏k Stefan
Rowecki napisa∏ m.in.: DziÊ z dumà mo˝emy stwierdziç, ˝e wi´k-

szoÊç wojska wraz ze swymi dowódcami spe∏ni∏a uczciwie wobec kraju

swój ˝o∏nierski obowiàzek. Spe∏ni∏a ten obowiàzek mimo szalonej

przewagi wroga iloÊciowej, a ju˝ przygniatajàcej, jeÊli chodzi o lotnictwo

i broƒ pancernà.... Nie mamy powodów do biadania i rozpaczania.

Wrzesieƒ nie okry∏ nies∏awà narodu polskiego. Naczelny Wódz opuÊci∏

granice Polski. Po nieszcz´Êliwej przegranej kampanii dwie drogi mia∏

przed sobà: zginàç razem z walczàcymi oddzia∏ami swego wojska lub

szukaç na emigracji [mo˝liwoÊci] odtworzenia wojska, które mog∏oby

w odpowiedniej chwili wróciç i uwolniç polskie ziemie od najeêdêców.

Do niewoli iÊç Mu nie wolno by∏o za ˝adnà cen´. Historia wyda na

pewno sprawiedliwy wyrok o tej decyzji Naczelnego Wodza. 

Poeta Julian PrzyboÊ, w wierszu „U szczytu drogi”, opisa∏
dramat polskiego WrzeÊnia 1939 r.: 

Samochody bez benzyny ucieka∏y p´dzone przez strach; 

przestrzeƒ raz w raz wzd∏u˝ dróg pada∏a na wznak, 

spod s∏oƒca jak spod t∏oku

bombowce wgniata∏y uchodzàcych w piach. 

Tylko noc, widna od ∏un, wyprostowywa∏a si´ ca∏a, 

czerwony kur po˝aru pia∏. 

Hamulec zgrzytnà∏ przed ostrzem podków, 

drog´ zamknà∏ mi

trup konia. 

Jeêdziec pod drzewem przydro˝nym skona∏, 

w pró˝ni po r´ce i szabli z ga∏´zi odlecia∏ ptak. 

I wlók∏ si´ na w∏asnym pogrzebie pochód niedosz∏ych ˝o∏nierzy; 

z ˝a∏obnà, fa∏szywà dumà, jak order zdj´ty z poleg∏ych, 

ktoÊ wspó∏czu∏, che∏pi∏ si´, drwi∏: 

- Szar˝owaliÊmy czo∏gi! 

Jeszcze dziÊ czuj´ rozpacz tego wstydu: ˝em – prze˝y∏. 

Znów pop∏och aut niós∏ mnie przeskakujàc biegi

szosà z góry – w dó∏ – w gór´ jak huÊtawà mil. 

Âwita∏o, u szczytu drogi

s∏oƒce wzesz∏o z py∏u i krwi. 

Opr. Red. Bitwa pod Kockiem.

Franciszek Kleeberg.



OObchody 81. rocznicy wybuchu
Powstania Warszawskiego roz-
pocz´∏y si´ 27 lipca na ˚olibo-

rzu, gdzie pad∏y pierwsze strza∏y, przed
ustalonà godzinà „W”. 1 sierpnia 1944 r.,
ok. godz. 13:30, niemieccy ˝andarmi
otworzyli ogieƒ do przygotowujàcych si´
do akcji Powstaƒców z II Obwodu ˚oliborz
Okr´gu Warszawa AK. 

Przy pomniku „˚o∏nierzom II Obwodu
AK Zgrupowania ˚ywiciel”, w obecnoÊci
wojskowej asysty honorowej, odby∏ si´
apel pami´ci. Jacek WiÊnicki, zast´pca
prezydenta Warszawy, odczyta∏ list prezy-
denta stolicy Rafa∏a Trzaskowskiego.
Kwiaty z∏o˝ono równie˝ pod tablicà po-
Êwi´conà Powstaƒcom z IV Batalionu OW
PPS im. Jaros∏awa Dàbrowskiego. W uro-
czystoÊciach wzià∏ udzia∏ prezes Ko∏a
ZKRPiBWP w ¸omiankach, Krzysztof Ter-
czyƒski. 

28 lipca, w Domu Powstaƒców War-
szawskich odby∏o si´ spotkanie wspo-
mnieniowe, na które przyby∏o 40 Powstaƒ-
ców, a wÊród nich prezes ZG ZKRPiBWP
p∏k Czes∏aw Lewandowski. 

W ramach obchodów rocznicy wybu-
chu Powstania Warszawskiego, 29 lipca,
w Muzeum Wi´zienia Pawiak upami´tnio-
no 81. rocznic´ likwidacji wi´zienia. W uro-
czystoÊci wzi´li udzia∏ m. in. cz∏onkowie
ZG ZKRPiBWP – prezes p∏k Czes∏aw Le-
wandowski, wiceprezes Krzysztof Rinas,
sekretarz generalna El˝bieta Sadzyƒska,
zast´pca szefa UdSKiOR Micha∏ Syska.
Po modlitwie, w asyÊcie honorowej ˝o∏nie-
rzy WP z∏o˝ono kwiaty pod Pomnikiem
Drzewa Pawiackiego. 

30 lipca, w Parku WolnoÊci przy Mu-
zeum Powstania Warszawskiego, Po-
wstaƒcy spotkali si´ z Prezydentem RP
Andrzejem Dudà oraz prezydentem m.st.

Warszawy Rafa∏em Trzaskowskim. Obec-
ny by∏ tak˝e zast´pca szefa UdSKiOR Mi-
cha∏ Syska. W spotkaniu uczestniczy∏a de-
legacja ZG ZKRPiBWP – prezes p∏k Cze-
s∏aw Lewandowski, wiceprezesi Krzysztof
Rinas i Zbigniew Go∏àbek oraz
sekretarz generalna El˝bieta
Sadzyƒska – oraz ZO ZKRP
i BWP w PrzemyÊlu, z preze-
sem Zdzis∏awem Kilonem na
czele. Zebranych przywita∏ dy-
rektor Muzeum Powstania War-
szawskiego Jan O∏dakowski. 

Prezydent RP Andrzej Du-
da skierowa∏ do Powstaƒców
s∏owa: Przychodzicie dzisiaj tu

przede wszystkim po to, aby oddaç

ho∏d i pami´ç tym, którzy zgin´li

w czasie Powstania, którzy nie prze-

˝yli tego starcia o wolnoÊç i sà upa-

mi´tnieni na Murze Pami´ci... Ale przychodzicie

tak˝e po to, aby daç po raz kolejny swojà obecnoÊcià

i swoim g∏osem Êwiadectwo m∏odym – ˝e warto

o Polsk´ walczyç... Niesiecie w sobie to przes∏anie

przez kolejne 81 lat dla nas, motywujàc nas, budu-

jàc i zobowiàzujàc. 

G∏os zabrali równie˝ Powstaƒcy: por. Ja-
nusz Maksymowicz, wiceprezes ZG Zwiàzku
Powstaƒców Warszawy, i kpt. Janusz Ko-
morowski, prezes ZG ÂZ˚AK. 

W przeddzieƒ 81. rocznicy
wybuchu Powstania Warszaw-
skiego, 31 lipca, na Cmentarzu
Bródnowskim, z inicjatywy mini-
stra Micha∏a Syski i Klubu Lewi-
cy, oddano ho∏d ˝o∏nierzom-so-
cjalistom z PPS poleg∏ym w Po-
wstaniu Warszawskim i spoczywa-
jàcym w kwaterze powstaƒczej.
Powstaƒcy z rodowodem innym
ni˝ ci z g∏ównego nurtu przez
wiele lat pozostawali w zapo-

mnieniu. ZKRPiBWP w pe∏ni popar∏ po-
mys∏ ich godnego upami´tnienia. Patro-
nem i goÊciem honorowym uroczystoÊci
by∏ Powstaniec Warszawski – prezes ZG
ZKRPiBWP p∏k Czes∏aw Lewandowski.
Wzi´li w niej udzia∏ równie˝: senatorowie
i pos∏owie Lewicy, z wicemarsza∏kiem Sej-
mu W∏odzimierzem Czarzastym na czele,
przedstawiciele resortów, m.in. Stanis∏aw
Wziàtek (MON) i Sebastian Gajewski
(MRPiPS), organizacji, w tym PPS, z histo-

rycznym sztandarem, i Unii Pracy, z wice-
przewodniczàcym dr. Piotrem Gorukiem-
-Górskim. OkolicznoÊciowe przemówienia
wyg∏osili: minister Micha∏ Syska i Wojciech
Konieczny – senator, wiceminister zdro-
wia, przewodniczàcy Rady Naczelnej PPS. 

Wieczorem odby∏a si´ uroczystoÊç
przy Pomniku Powstania Warszawskiego.
Polowej mszy Êw., w intencji Ojczyzny, Po-

8811..   RROOCCZZNNIICCAA WWYYBBUUCCHHUU IIPPOOWWSSTTAANNIIAA WWAARRSSZZAAWWSSKKIIEEGGOO

Dokoƒczenie na str. 18 [ 

DZIEL SI¢
PAMI¢CIÑ,
BO ZNIKNIE
Has∏o tegorocznych obchodów rocznicy
wybuchu Powstania Warszawskiego

Fot.: Rafa∏ Motyl 

Fot.: Olga Woszczek/UdSKiOR
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wstaƒców Warszawskich i mieszkaƒców
stolicy, przewodniczy∏ biskup polowy WP
Wies∏aw Lechowicz. Nast´pnie zosta∏ od-
czytany uroczysty Apel Pami´ci, w którym
wymieniono nie tylko Powstaƒców, ale
tak˝e osoby, które „przez dziesiàtki powo-
jennych lat nie szcz´dzi∏y wysi∏ków, by pa-
mi´ç o powstaƒczym zrywie nie uleg∏a za-
tarciu”. Zwracajàc si´ do Powstaƒców,
Prezydent RP Andrzej Duda powiedzia∏:
Dzi´kuj´ za to, ˝e nauczyliÊcie nas tego, jakiej ceny

ta Polska jest warta. Niech ta lekcja b´dzie wielkà

lekcjà historii dla Polaków po wsze czasy. 

11  ssiieerrppnniiaa  WWaarrsszzaawwaa  ooddddaa∏∏aa  hhoo∏∏dd  BBoo--
hhaatteerroomm  ww 8811..  rroocczznniicc´́  wwyybbuucchhuu  PPoowwssttaanniiaa..  

Na Targówku uczczono pami´ç Boha-
terów przy pomniku Reduty Bródnowskiej,
stojàcym w miejscu, gdzie 1 sierpnia 1944 r.
Powstaƒcy stoczyli najci´˝sze walki. Oko-
licznoÊciowe przemówienia wyg∏osili: p∏k
Czes∏aw Lewandowski, Dorota Kozielska –
I zast´pczyni burmistrza Dzielnicy Targó-

wek, i Witold Harasim – radny Dzielnicy
Targówek, zast´pca przewodniczàcego
Rady Seniorów Dzielnicy Targówek. 

Na Ochocie z∏o˝ono kwiaty pod tablicà
upami´tniajàcà podpisanie przez p∏k. An-
toniego ChruÊciela ps. „Monter” rozkazu roz-
pocz´cia Powstania Warszawskiego, umiesz-
czonà na budynku, w którym mieÊci∏a si´
konspiracyjna kwatera sztabu dowódcy

Okr´gu Warszawskiego AK. W uroczysto-
Êci ZKRPiBWP reprezentowali: El˝bieta Sa-
dzyƒska, Józef Maliƒski i Jan Witkowski. 

Na Mokotowie, przy pomniku „Moko-
tów Walczàcy 1944” w Parku gen. Gusta-

wa Orlicz-Dreszera z∏o˝ono ho∏d Powstaƒ-
com i ludnoÊci cywilnej tej najwi´kszej
warszawskiej dzielnicy. Wystawiony zosta∏
posterunek honorowy i podniesiono flag´
paƒstwowà. Na pomniku ods∏oni´to odzna-
k´ Pu∏ku AK „Baszta”. W krótkich przemó-
wieniach przypomniano bohaterstwo ˝o∏nie-
rzy AK i mieszkaƒców Mokotowa. Nast´p-
nie odby∏ si´ „Marsz Mokotowa”, w czasie
którego z∏o˝ono kwiaty pod tablicà upa-
mi´tniajàcà ˝o∏nierzy Pu∏ku AK „Baszta”
oraz pod Obeliskiem Pami´ci ˚o∏nierzy AK
– 119 Powstaƒców Mokotowa zamordowa-
nych przez hitlerowców we wrzeÊniu 1944 r. 

ZKRPiBWP reprezentowali: wiceprezes
ZG Krzysztof Rinas, by∏y wiceburmistrz Dziel-
nicy Mokotów, oraz cz∏onkowie Zarzàdu
Ko∏a Warszawa Mokotów i Wilanów: Jerzy
LeÊniak, p∏k Jerzy Rutka, Stanis∏aw Sikorski. 

O godz. 17:00 w Warszawie zawy∏y sy-
reny. Na minut´ zatrzyma∏y si´ pojazdy
komunikacji miejskiej: autobusy, tramwa-

je, metro. Na placu Zamkowym
mieszkaƒcy utworzyli ogromny
znak Polski Walczàcej. 

Zgromadzeni przed pomni-
kiem Gloria Victis na Cmentarzu
Wojskowym na Powàzkach – Po-
wstaƒcy Warszawscy, Prezydent
RP Andrzej Duda, marsza∏kini
Senatu Ma∏gorzata Kidawa-
B∏oƒska, wicemarsza∏ek Sejmu
Piotr Zgorzelski, minister obro-
ny narodowej W∏adys∏aw Kosi-

niak-Kamysz, minister Micha∏ Syska, pre-
zydent Warszawy Rafa∏ Trzaskowski,
mieszkaƒcy stolicy – oddali ho∏d Powstaƒ-
com. OdÊpiewano hymn paƒstwowy
i odegrano hejna∏ warszawski. Biskup po-
lowy Wojska Polskiego Wies∏aw Lecho-
wicz odmówi∏ modlitw´ w intencji pole-
g∏ych Powstaƒców. Oddano salw´ hono-
rowà, po której z∏o˝ono wieƒce. 

Nast´pnie uroczystoÊci
przenios∏y si´ na Cmentarz Po-
wstaƒców Warszawy. Do zgro-
madzonych pod pomnikiem
„Polegli – Niepokonani” zwróci-
∏a si´ Wanda Traczyk-Stawska:
Pami´tajcie o nas, kiedy

odejdziemy... I pami´tajcie

o co walczyliÊmy... Ta pa-

mi´ç to nasza si∏a. 

Prezydent War-
szawy Rafa∏ Trza-
skowski podzi´kowa∏
Powstaƒcom: Przez

wszystkie te lata jesteÊcie

nie tylko nauczycielami historii, ale te˝

nauczycielami ˝ycia. Ekumeniczna
modlitwa za zmar∏ych i z∏o˝enie
pod pomnikiem wieƒców za-
koƒczy∏y uroczystoÊç. 

Tu˝ po godz. 17.00 oddano ho∏d Po-
wstaƒcom na Pradze-Pó∏noc, na skwerze
im. p∏k. Antoniego ˚urowskiego – komen-

danta Obwodu VI Praga AK. Okoliczno-
Êciowe przemówienie wyg∏osi∏ p∏k Cze-
s∏aw Lewandowski. 

Zwieƒczeniem obchodów rocznico-
wych by∏a uroczystoÊç na Kopcu Powsta-
nia Warszawskiego w Parku Akcji „Burza”.
O godz. 21.00, po podniesieniu flagi paƒ-
stwowej, zap∏onà∏ symboliczny „Ogieƒ pa-
mi´ci” przyniesiony przez „Sztafet´ Poko-
leƒ” z Grobu Nieznanego ˚o∏nierza i w∏à-
czona zosta∏a na 63 dni iluminacja pomni-
ka. Zabierajàc g∏os, burmistrz Dzielnicy
Mokotów Rafa∏ Miastowski powiedzia∏
m.in.: Naszym obowiàzkiem, obowiàzkiem tych,

którzy ˝yjà dziÊ w wolnej Polsce, jest pami´taç

i dzi´kowaç bohaterom tamtego sierpnia za to, ˝e

walczyli nie tylko o siebie. 

Uczestniczka Powstania, Barbara To-
karska „Jola”, która dzieƒ wczeÊniej Êwi´-
towa∏a 100. urodziny, podkreÊli∏a: Nie czuli-

Êmy si´ i myÊl´, ˝e mog´ w imieniu wszystkich po-

wiedzieç, ˝e nie czujemy si´ bohaterami. MyÊmy po

prostu szli do walki, bo tak trzeba by∏o. 

Jacek WiÊnicki odczyta∏ list Rafa∏a
Trzaskowskiego: Kopiec, usypany z gruzów po-

wojennej Warszawy, to Êwiadectwo zbiorowego wy-

si∏ku, który ∏àczy to, co zosta∏o zniszczone, z tym, co

mo˝na zbudowaç na nowo... Obchodzàc 81. rocz-

nic´ wybuchu Powstania Warszawskiego, nie tylko

oddajemy ho∏d tym, którzy polegli, ale te˝ pochyla-

my si´ nad tym, co uda∏o si´ ocaliç – nie tylko z za-

budowy, ale przede wszystkim z ducha miasta.

RReedd..,,  KKrrzzyysszzttooff  RRiinnaass

Fot.: Olga Woszczek/UdSKiOR

Fot.: Jakub Pietrzak/UdSKiOR
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SSzef Urz´du do Spraw Kombatantów i Osób Represjono-
wanych podjà∏ decyzj´ o rozpocz´ciu dofinansowania

Êwiadczeƒ stomatologicznych i protetycznych. Z nowej formy
wsparcia mogà skorzystaç m.in. kombatanci, ofiary represji,
dzia∏acze opozycji antykomunistycznej, osoby represjonowane
z powodów politycznych, osoby deportowane do pracy przy-
musowej, wi´êniowie obozów koncentracyjnych i obozów za-
g∏ady, Sybiracy, ˝o∏nierze-górnicy przymusowo zatrudnieni np.
w kopalniach rud uranu lub kamienio∏omach oraz cywilne nie-
widome ofiary dzia∏aƒ wojennych. Program ruszy∏ 15 lipca. 

CCoo  mmoo˝̋nnaa  uuzzyysskkaaçç  ww rraammaacchh  nnoowweeggoo  pprrooggrraammuu  ppoommooccyy??  
•• dofinansowanie obejmuje koszty leczenia stomatologicz-

nego i protetycznego; 
•• mo˝liwoÊç uzyskania pomocy raz na trzy lata w wysokoÊci

do 5 000 z∏ na leczenie protetyczne albo raz w roku kalen-
darzowym do 2 000 z∏ na leczenie stomatologiczne lub na-
praw´ protez. 

Na maksymalnà wysokoÊç pomocy pieni´˝nej do 5 000 z∏
brutto mogà liczyç osoby, które spe∏niajà poni˝sze kryteria do-
chodowe: 

•• dla osoby samotnie gospodarujàcej, której dochód nie
przekracza 5448,84 z∏ brutto

•• dla osoby, której dochód na osob´ w rodzinie nie przekra-
cza kwoty 4 133,60 z∏ brutto na osob´

•• dla osoby pobierajàcej rent´ inwalidy wojennego lub woj-
skowego bàdê b´dàcej osobà ca∏kowicie niezdolnà do pra-
cy oraz do samodzielnej egzystencji, której dochód nie
przekracza 6 576,19 z∏ brutto bez wzgl´du na liczb´ osób
w gospodarstwie domowym

Osoby, które majà wy˝sze dochody mogà uzyskaç dofinan-
sowanie leczenia protetycznego do 3 500 z∏ brutto. 

Wsparcie coroczne (do 2 000 z∏) nie jest ograniczone proga-
mi dochodowymi. 

JJaakk  aapplliikkoowwaaçç  oo wwssppaarrcciiee  
Wnioski mo˝na sk∏adaç na ka˝dà form´ wsparcia osobno lub

na obie formy wsparcia na jednym wniosku. Do wniosku wy-
starczy do∏àczyç wystawiony na wnioskodawc´ jeden z nast´pu-
jàcych dokumentów: kosztorys, faktur´ pro forma, faktur´ VAT.
Dokument nie mo˝e byç starszy ni˝ 12 miesi´cy. 

Aby uproÊciç formalnoÊci, wsparcie mo˝e (nie musi) byç
przekazywane bezpoÊrednio na konta podopiecznych. Wówczas
to oni b´dà ju˝ dokonywaç p∏atnoÊci wobec protetyka czy sto-
matologa. 

GGddzziiee  sskk∏∏aaddaaçç  wwnniioosskkii
Wnioski o dofinansowanie leczenia protetycznego i stoma-

tologicznego kombatanci i dzia∏acze opozycji antykomunistycz-
nej mogà sk∏adaç listownie, elektronicznie i osobiÊcie – w Punk-
cie Informacyjnym Urz´du przy ul. ˚urawiej 3/5 w Warszawie
do 30 listopada 2025 r. Program trwa do 31 grudnia 2025 r., ale
wiele wskazuje na to, ˝e jego kolejna edycja rozpocznie si´ z po-
czàtkiem przysz∏ego roku.

Aby jeszcze skuteczniej realizowaç misj´ Urz´du, znosiç
niepotrzebne bariery i u∏atwiç dost´p do oferowanej pomocy,
szef Urz´du zaproponowa∏ Wojewódzkim Radom Konsultacyj-
nym wprowadzenie cyklicznych dy˝urów, podczas których ka˝-
da osoba potrzebujàca wsparcia Urz´du, mog∏aby uzyskaç nie-
zb´dne informacje i praktycznà pomoc w przygotowaniu po-
trzebnych wniosków.                                               èród∏o: UdSKiOR

PPrawie 7 500 000 z∏ przeznaczy∏
w tym roku Urzàd do Spraw Kom-

batantów i Osób Represjonowanych na
dofinansowania do zakupu aparatów s∏u-
chowych przez bohaterów walki o polskà
wolnoÊç i niepodleg∏oÊç. Ju˝ teraz jest to
o ponad 60% Êrodków wi´cej ni˝ w ra-
mach ca∏ego zesz∏orocznego programu.
Zwi´kszona skala finansowania sta∏a si´
mo˝liwa dzi´ki wygospodarowaniu przez
rzàd dodatkowych 20 milionów z∏otych,
które przeznaczone zosta∏y na realizowa-
ne przez Urzàd programy pomocy spo-
∏ecznej. 

Wnioski o dofinansowanie do zakupu
aparatów s∏uchowych kombatanci i dzia∏a-
cze opozycji antykomunistycznej mogà
sk∏adaç – do 30 listopada 2025 r. – listow-
nie, elektronicznie i osobiÊcie – w Punkcie
Informacyjnym Urz´du przy ul. ˚urawiej

3/5 w Warszawie. Program obowiàzuje do
31 grudnia 2025 r. lub do wyczerpania
Êrodków. 

Aby jeszcze skuteczniej realizowaç mi-
sj´ Urz´du, znosiç niepotrzebne bariery
i u∏atwiç dost´p do oferowanej pomocy,
szef Urz´du zaproponowa∏ Wojewódzkim
Radom Konsultacyjnym wprowadzenie cy-
klicznych dy˝urów, w czasie których ka˝-
da osoba potrzebujàca wsparcia Urz´du,
mog∏aby uzyskaç niezb´dne informacje
i praktyczne wsparcie w przygotowaniu
potrzebnych wniosków. 

Zakres pomocy
•• Pomoc mo˝na otrzymaç na zakup

maksymalnie 2 aparatów s∏uchowych
i 2 wk∏adek usznych. 

•• W przypadku wy˝szych kosztów ni˝
przewiduje Program – ró˝nic´ pokrywa
wnioskodawca. 

•• Dofinansowanie uwzgl´dnia pomoc
otrzymanà w 2024 r. na ten sam cel. 

Nie przys∏uguje pomoc osobom, które
ju˝ skorzysta∏y z dofinansowania w latach
2022-2024 w ramach wczeÊniejszych pro-
gramów. 

WysokoÊç dofinansowania
Dofinansowanie mo˝e wynosiç do

100% brakujàcej kwoty (po odj´ciu innych
êróde∏ wsparcia), maksymalnie: 

- do 7 500 z∏ za 1 aparat i wk∏adk´ (dla
osób o ni˝szych dochodach), 

- do 5 000 z∏ za 1 aparat i wk∏adk´ (dla
osób o wy˝szych dochodach). 

èród∏o: UdSKiOR

Zasady ubiegania si´ i realizacji dofinanso-
wania zakupu aparatów s∏uchowych, okreÊlone
w Programie UdSKiOR na rok 2025, opubliko-
waliÊmy w „Polsce Wierni” w nr 2 (lutowym) br. 

Sukces programu dofinansowania do aparatów s∏uchowych! 

RUSZA PROGRAM STOMATOLOGICZNY DLA KOMBATANTÓW!
JU˚ MO˚NA SK¸ADAå WNIOSKI


